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GAZETY KRAKOWSKIEY 


Wn SRzODĘ DRIA i7 KwiĘTNTA 1759. 


Z Wiednia d. 12. Kwietnia. 

Do N:v: 29 luleySzey gazety wystedł 
osmy padzwyczoyny dodatek, wosnowie 
BastępuisCey: 

trzea pierwszego porucznika barona 
Tacco, od regimentu JorJisa, przysłał F. 
M. Kray wiadomość, że nieprzyjaciel po 
Ostatniey przegraney dnia 30 marca przy 
Weronie , cofnął się niżey Aaygii między 
tą rzeką i Tartaro oborem Stanął. W 
tym położeniu zamyślał, tak się zdaie, na 
nowo przey:Ć pod Roaco lub Rcverchiano 
Adygę; iednak to ppzedsięwaięcie nie mu- 
siało mu się tak łatwe do wykonania zda 
wać, ponieważ iego woyska, podług na- 
drszłych doniesień, zupełnie w nieporząd 
ku zostawały. F. M. L. Kray umyślił u- 
przedzić nieprzyiaciela i i go samego atta 
kować. Głowna kwatera nieprzyiacielska 
zBaydowała się w Isola della Scalla; prze 
ciw naszey armi przy Weronie miał oboz 
pod Magnan, przeciw L-goago nad Ma. 
n'gabauch pry Lercs. Zamiarem F.M. L., 
Kray było att<kowsć nieprzyjaciela w ie- 
go obozie pod Magnan, i ieżeli można po- 
$t.p 6 aż do Isola dilla Scala. Stosownie 
do tego pestąpiono d. 5 kwietnia przeciw 
Dieprzyiacie'owi; altakowano go 0 godzi- 
nie 10 z rana w 3 kolomoy, a czwarta z0* 


.. 


W o 


stawała w rezerwie. Zdarzyło się wła. 
Śnie, że mieprzyiaci | chciał oza towcie wę 
3 kolomoy, 2 7 dywiyy założone atko- 
wać. Bitwa ro:poczęłi Się wszęjłi: ; 
nieprzyjaciel potykał sę nader u. orezy. 
wie, i stałość icgo nie mogła bvcź tylko 
przez więkSzą i:Szcze naszą statosć prze: 


łamana, Flac boit był wszędaie za. 
przeczony, Cręs'to wzięty, znowu utra 
cony, aż nakooiec pr ewyższwiąca wą 


leczność naszy:h woesk rwycięzyła iie- 
przyjaciela z placu boiu spędziła. Oboz 
pod Magnan został zdib,t , ale nade. 
szła noc położyła koniec bitwie. Wy. 
ska nasze rozciąg*ęły tey samey no:y li. 
vi; przez Leche Castr! Area, Butisfredda 
i Volse; teraz potrzeba oczekiwać co nie- 
prz'iaciaci l po przegianey tey drugiey bi. 
twie przedsię wezmie. Jiko zwy iętcy adoa 
by'ismy prey odeyściu kuryera 11 armat, 
30 wozów ammunicyynych, 7 choragwi È 
przes:ło 200 ień-0w z-brahsny. Stratę 
naszą W zabi ych i rannych rachuie t m. 
czasowo F M L. Kray do 2:00, stratęzaś 
pieprzyiaci:la daleko wyżey, poni-w.$ 
nasze woyska zacząwszy od wodeOw, aś 
do podkomendnych cuda walecznoś.i do 
kazywały. F.M.L. Mercandin, j a r ło- 
wie majorowie Kovachevichi Rus. putkow* 


l 


micy Postrochefski i Giulsy, z wielu ione- 
mi officeremi są ranieni. 
Z Rasztadt d. 28, Marca. 

Wczoray przybyło z Sirasburga do 
Kel barzo wiele woysk Francuzkich prze 
tnaczonpych na zmocnienie Jourdana , kiò. 
re udały się zaraz ku Sandheim i Neu- 
muhl. = Lazaret Francuski przybył do Of. 
fenburga. Jenerał Humbert miał od wczo- 
raysza głowną kwaterę w Appenweyer. 
Głowna kwatera jenerała Jourdan przenie* 
siona dziś została do V:llingea, a głowny 
sztab do Horenberg: bagaże iego oczeki. 
wane są w Gegenbach., Zdaie się iż armia 
Francuzka w stecznym swoim marszu zmie- 
rza przez dolinę Kinringea do Offeuburg. 
Wczoray przybyło 400 ludzi do osadze- 


366 


l 


nia wąwozow.--- Rozumią iżrzeczy wzglę: 
dem porornienia się pełoo mocnego Cesar- 
skiego ministra z większością deputacyi 
Rzeszy , zostaną tak i»k teraz są. 

Z Lwowa d. 30. Marca. 

J.P. Bonawentura Ł sogorski, me- 
dycyny doktor, wydał z gorliwości oby. 
watelskiey i miłości do ludn, w którego 
towarzystwie iest wychowany, d. 1 lute- 
go r.t, w tuteyszym mieście cb wieszcze— 
mie, iż wszystkich ubogich w słabościach 
swoich ratunku mie maiących, za zglesze“ 
nizm się do niego bezpłatnie kurować bę- 
dzie. Gtybe cierpiąca ludzkość więcey ta- 
kich miłośoikow liczyć mogła, ochronio: 
by tysiące ludzi od wcześaey Śmierci! 


— — 


DONIESIENIA 


Podnie się do wiadomości publiczności, (iż dnia 30. Miesiąca kwietnia r. b. 1799- o godzinie 9. 


ranney kamienica w mieście Kazimierzu ulicy Szewskiey pod liczba 91, stoiąca , tam na gruncie teyże 
kamieniey przez licytacyią za gotowe pieniądze pa 


aa wyżey oznaczony czas i mieysce zaprasza sie. 


zedawana będzie. Naktorą to liytacyą publiczno'ć 
Kazimierzu d. 4. Kwietnia 1799. r. 


, 


Jan Nep Wisłoc'i Dell. Kommifsarz mp. 

Kamienica na ulicy Floryańskiey pod Numerem 504 narozna i ogrod na Wesoły z oranżeryą 
pod Nrem. zo3 sukcefsorow Kozłowskich dziedziczne, sa każdego szasu do sprzedania. Zyczący sobie 
ztychce dobr nabydź, niechay się zgłoszą do Pana Jozefa Kozłowskiego sukcefsora, ao cenie oraz kondy- 
cyach sprzedarzy takowych dobr, zupełnie zainformowanemi będą. s 


Ze strony Ces. Kr. pełnomocney kommifsyi zadworney Galicyi zachodniey. 


Ponieważ si 
rządowych do dostarczania rożnych gatunkow y 
przeto na nowo duia 23go kwietnia t. ņų w€. K. 


na licytacyi g stycznia t. r. względem potrzeb kancelaryi dla tureyszych instancyi 
pieru nikt maiący chef arendowania nie zgłosił, 
dyrekcyi expeditu gubernialne o rzeczone dostar= 


czanie papieru dla C. K. Gubernium C. K, sądow appellacyynvyca C. K. sgdow szlacheckich Krakow- 
skich , buchalteryi prawincyonalno rzadowey, kameralney kafsy głowney wypłacaiacey, kalsy ban- 
kocetlowey , administracył celney , tudzież bankowey stemplowey, i dobr rządowych,  interimalney 
dyrekcyi Pky , urzędu menniczoprobiernego, dyrekcyi policyyney, jeneralnego urzędu taxalł- 
nego , prokuratoryi kamery , i Krakowskich sądow kryminalnych na trzy lata od ı maia t.r. zaczyna- 
ac temu w arende puszczone zostanie, ktory się podeymie naylepsze gatunki papieru za naytanszą 

cenę dostarczac. 
Ceny fiskalne rożnych gatunkow papieru są następuiące: 
e RR o. a: 


konceptowego . > ' 2. 35 
Za ry7ę papieru Holleuderskiego pocz- 5 i rygałowego : . . 13, "af 
towegy 7 : ` . . 4 - 55 a i Median zwanego : 5 0 aj - 

5 i h ardynaryynego 4 TON; ` do pakowania formatu wielk: 5 . 
. o kancelaryynego formatu wielk: 4 10 . . . . "małego 4 « 15 


Każdy na litytacyą przychadzący a chęć zaarendowania maiący powinien się opalizyć w potrze- 
bne probki papierowe, i gotowe lub niesprzeczną kaucyą fidein(soryczną tysiąc złotych ryn. wynoszą- 
Gą , lidziesz zakładem (vadium) po 10 od sta mianowicie od summy wypływaiącey z rozchodu arty > 
kułow, to iest 500 zł. ryh. Ktory to zakład po akceptowanym resultacie licstacyynym i potwierdzo* 
nym kontrakcie do summy złożyć sie maiacey kaucyi powrocony bedzie, gdyby zaś kontahent od 
pews:ey arendy pczed zawarciem koytraktu odstąpić , tedy takowy zakład na korzyść skarbową 
Weyuzie. 

We wszystkich dalszych warunkach mogą się malący chęć areqdowania w tuteyszey C. K, dy- 
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rekeyi expeditu gubernialnego rozpatrzyć, a zatym do niey poprzednie się udać. W Krakowie dnia 8 
Marca 1799. Leopold Smid. 

C. K. Sądy szlacheckie Krakowskie Galicyi zachodniey oznaymuią tym edyktem Pani Eleonorze 
Wilkoszewski: że Pan Ignacy Maiewski duia 6. marca r. bieżącego u sadow tych, owyznaczenic exe- 
kucyi na rzeczy ruchome ato końcem odebrania summy ż8. czer: z prowizyą, żałobe na nią podał, io 
pomoc sądu ile sprawiedliwość wymaga prosił. s k 

Gdy zaś sądy te niemaiąc wiadomości gdzie obżałowana zostaie, lub czy wcale wC, K. pań- 
stwach dziedzicznych znayduie sie, oneyże adwokata Pana Niemtza ziey szko a ı iey kosztem zaste. 
pra postanowiły, z ktorym procefs ten podług ordynatvi sądowey rozpocznie się i ukończony będzid; 
opa przeto edyktem ninieysym tym końcem upomina się: ażeby wczasie przyzwoitym to iest dnia 15 
Czerwca r. bieżacego do rozprawy ustney sama stanzła, albo ieżeli iakie ma prawa swego dowody, tę 
zastępcy wyznaczonemu wcześnie przesłała, albo nakoniec innego sobie patrona obrała, tego sadom 
tuteyszym wymieniła, i podług p'zepisu tych śrzodxow prawa używała „ktore do swcy obrony za say. 
skutecznieysze osądzi ;gdyż inaczey wszelką niedogodność z zaniedbania wynikaiącą samaby sobie pod- 
tug opiewu C. K., praw przypisać winna była. 

Pod niebytność Jaśnie Wielmożnego Prezefsa, 


Darowski. 
Gellinek. 
Jan Morak, 
m Z Rady C. K. Sądow szlacheckich Krakowskieh 
Galicyi zachodniey, W Krako, d. 15 Mar: 1799, 


Elsner. 

Per Cal. Reg. Forum Nobilium Lublinense omnibus, & singulis, quorum interest , hisce no. 
tum redditur: Paulam de Szembekie 1mo Łubieńska, 2do Potecha, Ś£ 3tio voto Ogińska fatis cefsif. 
se, ac plures succefsores, quorum loco ubicationis judicio ignota sunt, post se' dereliquifse , quapro- 
pter fine rite & ordinate pertractande substantie hujusze succefsionałis prenominati succe(sores, qui 
ad adeundam hanc hereditatem se jus babere credant, hisce adcitaatur, sub incyrrendo secus rigore 
hareditaiem fatis decefe tanquam derelictam tractatum iri, a 

Pietruski. 
Wrabetz. 
Purtscher. 
Ex Cons. Cæf. Reg Fori Nobil, Lublin. Galiciæ TE die 1$ Febrnarii 1799. 
angel. 
€, K. sądy Szlacheckie Lubelskie Galicyi zachodniey, oznżymuią a edyktem Jm xiędza 
Adamowi Krasińskiemą Biskupowi Kawienieckiemu, Jmc Panu Adamowi Krasinskiemu, i Pani An- 
nie z Krasieńskich Bronikowskiey , że W. [ozef Popiel u sadow tych o zapłacenie summy 6000. zł. pol. 
żałobe na nich podał i o pomoc sądu ile sprawiedliwość wymaga dopraszał się 
Gdy zaś sądy te niemaiąc wiadomości gd/ie oni zostałą, lub czy wcale wC. K, kraiach dzie- 
dzicznych znayduią się , im patrona tuteyszego Bogusława Kretowicza zich szkodą i kosztem zastępcę 
postanowiły, zktorym procefs ten podług orsiaacyi sądowey rozpocznie się i ukończony zostanie, oni 
przeto edyktem ninicyszym tym końcem upominaia się: ażeby w czasie przyzwoitym to iest w przeciąga 
90. dni sami sie stawali , albo ieżeli iakie maią prawa swego duwody, te zastępcy wyznaczonemu wcze- 
Śnie przesłali , albo nakoniec innego patrona obrali, tego sądom tym wymienilii podług przepisu tych 
śrzodkow prawa używali, ktore do obrony swey sprawy za nayskutecznieysze osadza; gdyż inaczey 
wszelka niedogodność z zaniedbania wynikaiącą, podług opięwu C. K. praw, samiby sobie przypisąe 
byli winoż Dah w Lubliuie dnia 6. Marca 1; 99. 
lg. Puchuski. 
Einberg. 
Purtscher. 
Ex Consilio Cæs. Reg. Fori Nobilium Lublinensis Galicie Occidentalis, 
Dostenberg. 


Z. C. K. pełnomocney zadworney kommibii galicyi zachodniey 

Względem obsadzenia mieysca drugiego gubernialnepo Translatora na Galicyą wschodnią. 

Ponieważ do konkursu wrokn przeszłym tak w Galicyi wschodniey iako i wiatcyszym krain 
rozpisanego końcem obsadzenia mieysca drugiego gubernialnego wschodnio-galicyiskiego polskiego 
Traoslatora z pensyą roczną 400. złło. rynę. żaden z zdatnzch zupełnie kompetentow nie podał się, i 
dla tego powiorne rozpisanie konkursu na obsadzenie tegoż urzędu nakazane zostało: więc podaie się 
ninieyszym ku powszechney wiadomości, ażeby owi, ktorzy wyż rzeczeny urząd otrzymać sobie życzą, z 
zaswiadczen wiary godnych wzgledem nieskazytelnego moralnego charakteru şwego wykazac się w stä- 
nie są, oraz ięzyki niemiccki , łaciaski i polski doskonale posiadaią, prożby swe zprzyłączeniem pev 
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irzebnych żaświadczeń naydaley do 10 Maia r. b. wtuteysio-kraiowey pełnomocney zadworney Ko. 
mifsyi podah, na dnia zas 15. Maia r. b. ogodsinie y. przed południem w Makowie u W. de Baum 
tons) liarza gubernalnego dla zdania osobistego exaaunu zgłosili się. 4 

+.  WiŚrakowie dnia '4. Lutego 1790 Leopold Schmid, 

Cef. Kr. Sądy szlachec:ie Lubelskie Galicyi zachoduiey, oznaymuią tym Kdyrieia WW. Ka- 
zimierzowi Brzozowskiemu małoletniemu , i iege matce opinknnce terefsie z Laskiewiczow Br/ozów- 
ski, że JW. Adam hrabia Krasu! i u-Sądow tych w sprawie o komportaeyą dekumentow do dobi 
wsi Horod :ieski służących i zesłani komornika £ Geometra do rozmiaru resny h gruntow ex€kulory- 
alną żałobę na nich podał, i o pomoc Sadu, ile sprawiedl wość wymaga dograszał się. 

Gdy zaś sądy te, nie maiąc wiadomosci gdzie oni zostaią, lub czy w całe w C. K. kraiach 
dziedzicznych znayduia sie, ii patrona tteyszega Adama 'Ratynskiego, z ich szkodą i ich ko- 
azirm zastepcą postanowiły , z ktorym proces ten , podług. ordynacyi sądowey, rozpocznie się i 
ujończony zastanie; oni przeto edyktem ninieyszymi tym koncem upominzią się: ażeby w czasie 
przyzwoitym, to sest dia 2% Maia r. b. sami zt stawili, albo: ieżeli iakie maią prawa swego do- 
wody, te zastypcy wyznac.onemu vicześnie przes ali , albo nakoniec innego patrona obrali, tego są- 
dom tym wymieml, i podług praepisu tych śrzodkow prawa używali, ktore do obrony, swey spra- 
za nayskniecznieysze osądzą ; gdyż inaczey wszelką niedogodność z zaniedbania wvnikaiicą, podług 
opienu C. Ñ. praw, sairiby sobie przypisać byli winni, Dan w Lublinie d. 18 Lutego 1799. 

lg. Puchus- i. 
Fran Bróżowski. 
Fran. Purtrcher. 
Fx Consilio Czf. Reg. Fori Nobilium Lublinensis Galicise Occid entalis, 
Dostentberg. 


C. K. sądy szlacheckie Lubelskie Gzlicyi zachodniey, oznaymuią tym edyktem W. Adamowi 
łuskiemu dobr Piaskow - Ziemiańskich dziedzicowi w Cyrkule Chełmskim , że wspolna komil:ya war. 
sżawska przez kuratora tuteyszego adwokata Reynbergera, usądow tych w sprawie o detaxacyą dobr 
wzmiankowanych na zadosyć uczynienie summy 3260. zło. pol. 9. groszy masie Heyzlerowskiey wianey 
żałobę na niego podała ,i deiaxacyą dnia dzisieyszego otrzymała. a 
Gdy zaś sądy te niemaiąc wiadomości gdzie on zostaie lub czy wcale wC. K. kraiach dziedzi- 
cznych znayduie z iemu patrona tuteyszego Bonawentore Weglinskiego z iego szkodą , i iego kosztem 
zastępca postanowiły, z ktory: procefs ten podług ordinacyi sgdowey rozpocznie się, i ukończony zo- 
stanie; on przeto edyktem ninicyszym tym koncem upomina się: ażeby niezwłocznie sam sie stawił, 
albo ieżeli ianie ma kra swego dowody, te zastępcy wyznaczonemu wcześnie przesłał, albo nakoniec 
innego patrona obrał tego sądom tym wymienił , i podług przepisu tych śrzodkow prawa używał, 
ktore do obrony swey sprawy za nayskutecznieysze osądzi; gdyż inaczey wszelka niedogadność z za- 
miedbania wynikaiącą, podług opiewu C.K. praw, satuby sobie przypisać był winien. 
Dan w Lnblinie d. 15 Marca 1799. 
Ig. Fuchuski. 
Franciscus Brożawski mp. 
Franciscus Purtscher. 
Ex Consilio Cas. Reg. Fori Nobilium Luhblinensis Glicie Occidentalis. 
Dostenberp. 

C. Kr. sądy szlacheckie Krakowskie Galicyi zachodniey oznayinuią tym Edyktem Panu Stani- 
slawowi Sołtykow? w Warsaawie zostaiącemu: że Przewielebnv X Michał Sołtyk dziekan katedral- 
ny Krakowski u sądow tych, e zapłacenie suuimy tak kapitaluey .336 czer. zło. iako i prowizyoual- 
ney 3356 czer zło. żałobę na niego podał, i epomoc sadu ile sprawiedliwość wymaga, prosił. 

Gdy zaś sądy te, dla niebyiności obżałowanego w C. K. państwach dziedzicznych iemuż Panu 
Stanisławowi Sołtykowi adwokata tutgyszego Fana Osławskiego 2 iego szkodą i iego kosztem, zastę- 
żę postanowiły , z ktorym procels ten podług ordynacyi sadowey rozpocznie sie i ukończony be- 

zie; on przeto Edyktem ninieyszym tym Końcem upomina się: ażeby w czasie przyzwoitym, to lest: 
w przeciągu o0 dni sam stanął, albo ieżeli iakie ma prowa swego dowody, te zastepcy wyznaczo- 
nemu wczesnie przesłał, albo nakoniec innego sobie palrona obrał, tego sadom tuteyszym wymie- 
nit, i podług przepisu, tych śrzodłkow prawa używał, które do swey obrony za nayskutecznieysze 
©sądzi, ile że w przeciwnym razie wszelka niedogodność, z zaniedbania wynikaiaca, samby sobie, 
posług opiewu C R. praw, przypisac był winien. = 

Jozef de Nikorowicz 
Jozef de Cronenfels, 


Jan Morak: 
Z Rde C K. Sądow Szlacheckich Krakowskich G licyi 
Zachodaiey, W Krakowied. 37 Marca 1799 ruku, 


ża 


